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Rok wydania 55.

Z Dodalfcami kosztuje 
V prenum eracie: B e z  po 
e z t y : kwartalnie 4 z ł.;  
m iesięcznie 1 zł. 40 cent. 
Z p o c z t a :  kw artalnie5zł.; 
m iesięcznie 1 zł. 75 c. w. a.

Insercya w półkolumnie 
drukiem garmont, 7 cen­
tów od wiersza — Rekla- 
macye są wolne od opłaty 
pocztowej.

Część urzędowa.
W  Roha tyn ie  w ciele wyborczem gmin wiejskich wybrany z o ­

stał  pos łem na sejtn k rajowy Jakób K ulczyck i , r adzc a  szkolny we 
Lwowie.

L w ów ,  dnia 5. g rudn ia  1865.

(O fiary dobroczynni'.)
Do c. k. u rzędu powiatowego w Ja w o rzn iu  wp łynęło na 

wsparcie pogorze lców N iem irow a  6 z h \  w. a., i ofiara ta zoslala 
n iezwłocznie odesłana na miejsce przeznaczenia.

Gmina J e z ie rza n y , w obwodzie Stan is ławowskim,  celem za­
p rowadzenia  u siebie uregulowanej  nauki szkolnej  zobowiąza ła  się 
po wieczne czasy istniejący budynek szkolny u t rzymywać  zawsze
w dobrym stanie,  posprawiać  sprzę ty  szkolne,  na opał  szkoły  da ­
wać  2 sagi  sześcienne drzewa,  nareszcie knżt loczesnemu nauczycie­
lowi, k tó ry  oraz ma pełnić s łużbę diaka,  i ponosić kosz ta  u t r zy ­
mania w  szkole ochedóstwa ,  płacić rocznie  fil) zł r .  w. a.

Dla polepszenia tej dotacyi  zobowiąza ł  się dzie rżawca propi-  
nacyi Leibisel i  K upferberg  na czas swojej  teraźnie jszej  dzierżawy 
płacić rocznie 2 zł r .  w. a., gr .  kat.  p roboszcz miejscowy ks. Cyryl  
C erkiewicz  na czas swego  teraźniej szego p lebaństwa oddać nau­
czycielowi w używanie  ogród e rckcyonalny p rzy  kościele,  i dawać 
po 2 zł r .  rocznie na zakupno książek szkolnych.

Gmina D Źw iniacz , w obwodzie Czorlkowskim,  celem za p r o ­
wadzenia u siebie uregulowanej  nauki szkolnej  zobowiązała  się po
wieczne c/.asy na g runcie gminnym przy kościele położonym wybu­
dować do końca sierpnia 186 7  dom na szkolę z pomieszkaniem dla 
nauczyciela i u t r zymywać  tenże w dobrym stanie,  posprawiać  sprzę ty  
szkolne,  na u trzymanie  szkoły w ocbędóstwie płacić rocznic  12 zł r .  
w. a., dawać  d rzewo na opał ,  nareszcie każdoczesnemu nauczycie­
lowi płacić rocznie 200  z ł r .  w.  a.

Dla polepszenia tej dotacy i zobowiązał  się dziedzic dobr  W . 
Wale ryan  P od lew ski na czas posiadania Dźwiniacza płacić rocznie 
30 zł r .  w. a. i dodawać 2 u. a. sągi d rzewa  opałowego.

Okazaną temi  ofiarami poży teczną  dla ogółu dążność ku po­
parciu oświaty ludu wiejskiego podaje się z wyrazem uznania do 
wiadomości  powszechnej .

Z c. k. gal icyjskiego Namiestnic twa .
L w ó w ,  12. l is topada 1865.

\ !zes« m c i i r z e d o w a .
Ir S'

L w ó w , 6. grudnia.
Rzad aus t ryack i  poleci!  swemu posłowi  w Szwajca ry i  uwia ­

domić radę  iederacyjną,  że r atyf ikował  już  za w ar ty  w Paryżu  mie­
dzy Anstryą  i S zwajca ry ą  specyalny t r a k t a t  względem komu.nika.cyi 
telegraficznej obudwu k rajów.  Rada federacyjna oświadczyła na­
wzajem gotowość swoją do wymiany ratyfikacyi.

Const. Oesl. Z lg . pisze : Donoszono tu telegrafem,  że r adzca  
nadworny p. H offm ann , cywilny adlatus namies tnika holsz tyńskiego,  
spodz iewany j e s t  w Wiedn iu  z memoryałem,  k tó ry  ma się odnosić 
do ogólnego stanu rzeczy'  w  Holsztynie.  Możemy stanowczo za p e­
wnić,  że ani p. Hoffmann, ani też żaden memoryał  nie j e s t  tu 
oczekiwany.

Wiadomości  o nowem zasłabnięciu K róla  Leopolda  doszły 
stosunkow '0 pożno do publiczności .  Już  dnia I g o  b. m. wzmogły'  
się obawy do najwyższego stopnia i znikły p rawie  wszelkie na ­
dzieje.  Niepokonana biegunka pozbawiła ostatnich sił dostojnego 
pacyenta,  niedopuszczając s t rawienia  naj lekszego nawet  pokarmu.  
Począ tkow e  milczenie dziennika u rzędowego  miał  podług gaze ty  
kolońskiej  sam Król  nakazać.  Polepszenie na dniu I g o  b. m. (K ró l  
mógł  nawet  kilka r azy się podpisać} było bardzo  k rótkie ,  a podług 
osta tniego buletynu z 4go b. m. nie zasz ła  w stanie słabości  żadna 
pomyślniejsza zmiana.

W  S z t o k h o l m i e  rozs t r zygnie się dziś ważna sp rawa ,  
a wzmocnienie załogi  stol icy o 4000 ludzi wyjaśnia g rożność  sy-  
luacyi  lepiej,  niż cokolwiek innego. Będzie szło o to,  hy zamiast  
zas t a rza łego  rządu cz te rech  oddzielnych s tanów (szlachty,  ducho­
wieństwa,  mieszczan i ch łopów) ,  k tóre dotąd tworzy ły  r azem r e ­
p r e z e n ta c ję  pańs twa,  zaprowadz ić  podług p ro jek tu  r ządowego no­
woży tny  system dwuizbowy.  Mechanizm maszyny par lamentarnej  
°kaz a ł  się z biegiem czasu zanadto skompl ikowanym i ociężałym,  i 
powszechnie dała się czuć potrzeba stosownej  zmiany ;  ale w tym 
°elu będzie musiał właśnie każdy s tan ponieść pewne ofiary, a do­
tąd nie wynaleziono j e szcze  lormy,  k tó r a  mogłaby s t are pogodzić 
z nowem.  Wsze lako  p ie rwsze kroki  do kompromisu zos tały już  po- 
ezynioue,  i może przec ież  wezmą obrady  tak pomyślny obrót ,  Ze 
przynajmniej środki ostrożności rządu okażą się zbytecznemi.

Podług  doniesienia w P a trie  nadeszły t e raz u rzędowe raporta  
o w ielkiej bitce Żuaw ów  na w yspie M artinigue. Gub ern a t o r  wy­
raz i ł  w rozkaz ie  dziennym wojskom zos ta j ącym pod jego rozkazami  
zupe łne  zadowolenie i uznanie swoje,  i jakby po odniesionem nad 
n ieprzyjac ie lem zwyc ieztwem ogłosi ł  d ługą listę oficerów i sz e r e ­
gowców,  k tó r zy  w dniach 28.  i 29.  października  szczególnie się 
odznaczyli .

Const. Oest. Z tg. donosi  co nas tępuje z M exyku  z dnia 2go 
l istopada : W yp ra wa  t egoroczna  rozpoczę ła  się ba rdz o  pomyślnie 
dla b r on i  cesarskiej .  Randa guer i l lów pod dowódz twem Ugalda z o ­
s tała ca łk iem rozbi tą p r ze z  Żuaw ów  konnych pod wod zą  kapi tana 
Rigaulda pod wsią Asti l leros,  umkną ł  tylko dowódzca bandy  z dzie­
sięciu ludźmi.  Pu łkownik Ramon Meudez pobił  w San ta  Ana Ama-  
tlan 1200 republ ikanów i wzią ł  400 do niewoli ,  międy tymi j e n e ­
ra łów A r t eag a  > Salazara,  tudz ież  pu łkowników Diaz Pa racho,  Vil la 
Gomez,  Pe re z  Miliena i Vil lanos i 5 podpu łkowników,  k tó rzy  już 
zostal i  rozs t r zelani .  W Alamos p refekt  Ałmada pobił  j ene ra ła  R o -  
saies.  k tó ry  poległ  z wielu swoimi oficerami w  zaciętej  walce.  W a ­
leczny rotmis t r z  Kberenbu l l e r  z 120 huza rami  legii aus tryackiej  od­
niósł dwa świetne zwyc iez twa ,  pod Chiotepce i Baranca w Ajalpatn; 
w os ta tnie j  walce miał  do czynienia z 600  gueryi ł ami  pod d o w ó d z ­
twem b igueroa i Armadora ,  k tó rzy  nie zdołali  wyt rzymać  natarcia  
120 h u z a r ó w ;  200 republ ikanów poległo,  r esz ta  r a towała  sie ucie­
czką.  Legia s t raci ła 2 of icerów i 20  żołnierzy.  Cesa rz  nie poje-  
dzic do 4 ucatan , lecz chce uporządkować pierwej  kwesfye f inan­
sową i za rząd  sprawiedl iwości .  Wyda no  przywilej  na budowę kolei  
żelaznej  do Toluki ,  k tóra j e s t  sp ichle rzem stol icy,  i kolej ta ma 
być ukonczona  w ciągu 18 miesięcy.  W  dzień urodzin Cesa rzowej  
dnia 4go b. m. będzie dane w zaniku p rzedstawien ie  t e a t r a lne  pod 
kierunkiem poety hiszpańskiego Zori l la.  Nowi  min is t rowie Ramirez  
( s t a nu) ,  Arlegas  (w yznań) ,  Castil  1 o ( s p r a w  ze w nę t r zn y c h)  mają 
w kró tc e  wydać ustawy,  po k tó rych  spodz iewa ją się wiele dobrego.

Monarchia Austryacka.
O sm e p osiedaeisie  S ejm u  k r a jo w e g o  dn ia  5 g o

grudn ia .
Marszalek k r a jo w y x. Leon Sapieha  zagai ł  pos iedzenie o g o ­

dzinie kwadr ans  na 12tą p rzed południem.  —  Obecnych  pos łów 
było 130.  Ze s t rony r z ą d u :  c. k. komisarz r ządowy,  r adzca  dworu 
p. Possinger.

Po odczytaniu i przyjęciu p r o toko łu  z osta tniego posiedzenia,  
oznajmił  se k re ta r z  p. G rocholski, Ze komisya do us tawy  gminnej 
j uż  się ukons tytuonowała .  P rzewodniczącym tej komisyi ob ran y  
Jego Exc.  hr .  Go łuohowski ;  zastępcami pp. Laskowsk i  i hr.  Adam 
Po toc k i ;  s ek re ta rzami  Z ak rze w sk i  i hr.  Ludwik  Wodz ick i .  R ó w ­
nież w yb ran ą  zos tał a p rze z  sekeye i ukonstytuowała  się komisya 
petycyjna.  Członkami jej  są pp. Kozłowski ,  Szemelowsk i ,  Bo c z-  
kowski ,  Gniewosz,  Paszkowski ,  Huppen,  Ż u k -S k a r z e w sk i ,  ks. N e ­
hrebecki ,  Zybl ikiewicz i ks.  Ustyanowicz.  P rzewod nic ząc ym tej 
komisyi  petycyjnej  obrany p. Boezkowsk i ,  zas tępcą  Huppen ,  sekre­
t a rzem ks. Nehrebecki .

P.  G rocholski odczytał  następnie k ilkanaście  pelycyj ,  k tó re  
odesłane zos ta ły  do komisyi  petycyjnej .  Między t emi podanie gminy  
Krosno o p rawo  wybierania posła ;  mias teczko  Brzozów,  P rz ew or s k ,  
Strzyżów' ,  Niebylec,  Ulanów,  Sędzi szów,  Głogów,  Kańczuga,  Ł a ń ­
cut i Wołynia petycyouują o zmianę u s ta w y  wyborczej .  N a  ręce 
hr. Goluchowskiego wniesiona zos ta ł a  pe tycya  s towarzyszen ia  nau­
czycieli  s zkół  ludowych w sprawie  podniesienia oświa ty ludowej  i 
polepszenia bytu nauczycieli  szkół  ludowych.

Nowo wybrany pose ł  c. k. r adzca  szkolny p. Ku lczycki  p rzy­
dzielony zos tał  do s e k c j i  5.

P. Z yblikiew icz  przedłożył następujący naglący w n iosek : Zwa­
żywszy, ze fundusz Skarbkowski ubogich i s ierot w Drohowyżu 
nieodpowiednio jes t  administrowany, —  że widowiska teatralne go 
nadwerężają, zważywszy, Ze miasto Lwów, związane kontraktem 
z ś. p. hr. Skarbkiem, mogłoby zwolnić fundusz od tych ciężarów—  
Wysoki Sejm raczy uchwalić: 1. Wejść za pośrednictwem W ydziału 
krajowego w układy z miastem Lwowem, aby zwolnił fundusz od 
rzeczonych ciężarów przynajmniej na tak długo, aż dopóki niewej- 
dzie w Zycie fundacya. 2. Wezwać adm inistrację  funduszu, aby 
z przedsiębiorcami teatralnymi niewchodziła w kontrakty dłuższe 
nad pół roku. 3. W niosek ten odesłać do komisyi funduszów kra­
jowych z wezwaniem, aby w czterech dniach przedłożyła swoje 
wnioski Sejmowi. —  Wniosek ten dostatecznie poparty zostanie 
wydrukowany i przedłożony Izbie.

Odczytano następnie wniosek p. Zdunia poparty należycie, ty ­
czący się zaprowadzenia ksiąg gruntowych tak po wsiach jak i po 
miastach gdzie jeszcze księgi takowe nie są zaprowadzone. W nio­
sek ten również zostanie wydrukowany i posłom rozdany.
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P o se ł  Ki rchmaje r  z powodu słabości  prosi  o 14-dn iowy urlop,  
k tó ry  mn zostaj e udzielony.

Przystąp iono  potem do porządku dziennego,  mianowicie do 
p ie rwszego  czytania p rzed łożeń  rządowych  o konknrencyi  kościelnej 
i s z k o l n e j , tudzież o konkurencyi  dróg.  Na wniosek ks. Huczki  
p rzydz ie lono  przedłożenia r ządowe  tyczące się konkurencyi  kośc ie l ­
nej i szkolnej  osobnej komisyi  z 5 cz łonków,  po jednemu z każdej  
sekcyi  wybrać  się ma jących;  zaś p rzedłożenie r ządowe o kon k u ­
rencyi  drogowej  odes łano do komisyi adminis t racyjnej .

Następnie odczyta ł  p.  P ie tru sk i  sp rawozdanie  wydziału k r a ­
jowego  o konkurencyi  kościelnej  i szkolnej  tudzież o za bezp iecze ­
niu budynków kościelnych i s zkolnych od ognia.

Odnośne projekta Wydz ia łu  k rajowego  odes łane zostały  do 
tej  samej komisyi,  k tó ra ma się zająć rozpoznaniem dotyczących 
p rzed łożeń  rządowych.

Wniosek  p. Cieliorsa co do zmian ustawy weks lowej  po p ie r ­
si szem czytaniu i poparciu przez  wnioskodawcę odesłany zos ta ł  do 
komisyi prawniczej ,  wniosek p. K obylarza  co do obowiązkowego 
zabezpieczenia od ognia budynków włościańskich odes łany do k o ­
misyi adminis t racyjnej ,  wniosek p.  Sm arzew skicgo  o dzielności  i 
łączen iu  g run tów  przydz ielono  komisy i prawniczej .  Wniosek  p. Km ie- 
tow icza  o podwyższen ie  dyet  poselskich odes łany do komisyi  ad­
ministracyjnej .

P rzys tąp iono  potem do wyboru cz te rech se k re t a rz y  se jmowych .  
Glosowanie  odbyło się sekeynini .  P rz y  p ie rwszem głosowaniu o t r z y ­
mali absolutną większość tylko pp. Kulczycki  i Grocholski .  Odbyło 
się prze to powtórne  głosowanie  na dwóch s e k r e t a r z y ,  poczem p o ­
s iedzenie zamknięto o godzinie 2 ' / 4 po południu.

P rz y sz łe  posiedzenie zapowiedz iane na cz w ar t ek  o godz.  11.  
P o rz ąd e k  dz ienny :  sp rawozdanie  o wyborze  dwóch se k re ta r zy  sej ­
mowych;  wniosek p. Ludwika Skrzyńsk iego  co do uposażenia szko ły  
rolniczej  w Dublanach;  wniosek p. Agopsowicza co do ś r o d k ó w  ku 
zapobieżeniu za raz ie  b y d ła ;  dalsze sprawozdanie o wyborach na 
se jm;  obrady  nad regulaminem.

K r u k ó w ,  4. grudnia.  K rak. 7Jg. donos i :  Jó ze f  Gruber 
z Wiedn ia ,  czeladnik s iodlarski ,  35 lat l iczący,  powróc i ł  dnia 26go 
z. rn. z niewoli  rosyjskie j  i p rzez u rząd powia towy w  Jaworzn iu  
odstawiony  zos tał  do władzy właściwej .

1% i e d e i t , 4. grudnia.  (K om iny dw oru.) Jego  Mość Cesarz 
i J e j  Mość Cesarzowa  przybyl i  wczora j  przed południem o go dz i ­
nie wpó ł  do lOfej z Sehdnbrunnu  do Wiednia ,  i byli o godzinie 
lOte j  na nabożeńs twie  w kościele burgu.  Po nabożeństwie p r zy jm o­
w ał  Najjaśn.  Pan węg ie rskiego kanc le rza nadwornego  M ajla tha , 
hr .  E sterhazego , a później  szefa siedmiogrodzkiej  kancclnryi  na­
dworne j  hr .  H allera. W  końcu odebrawszy  j e szcze  r apor ta  panów 
m i n i s t r ó w  o d j e c h a ł  Jego Ces.  Mość napowrót  do SchOubrunnu.  Dziś 
bedzie Naj j aśn.  Pan udzielać zwykły ch  nudycncyi p rywatnych.

Jej  Mość C esarzow a  zaszczyc i ła  we czw ar t ek  bezpłatną  szkolę 
ro b ó t  dla ubogich dz iewcząt  w Penzingu najwyższemi  odwiedz i ­
nami swemi.  Naj jaśn.  Pani oglądała wszystkie gotowe roboty,  w y ­
py ty wała  sie dokładnie o wszystkie  u rządzen ia  zakładu,  rozmawiała  
p r zez  d łuższy czas j a k  najuprzejmiej  z małemi uczennicami i obe­
cnymi gośćmi ,  dozwol i ła  jednej  z dz iewcząt  wygłos ić  k ró tk i  wier sz ,  
i pożegnała  zakład z wyra zem  najwyższego zadowolenia.

Ju t r o  odbędą sie wielkie łowy dworskie.  N ajjaśn . P a n , p r z e ­
bywający  w Wiedn iu  Arcyks iążę ta ,  tudzież Arcyks iążę  K aro l F e r ­
dynand , książę wi r t embergsk i  F ilip , Wielki  Książe T o ska ń sk i  i 
inni odjadą na te Iowy o godzinie I m e j  z ra na  osobnym pociągiem 
do Góding.

Arcyks iążę K aro l L udio ik  z ma łżonką i dworem przybyl i  
dnia 2go b, m. na mieszkanie z imowe do Gracu,  gdzie przyjmowali  
Ich we dworcu kolei Arcyksiążę  H enryk  i namiestnik baron M ecsery.

Arcyks iążę ta  R ainer  i E rn est  powróci l i  w sobotę z Seelo -  
witz ,  gdzie z Arcyks ięe iem K arolem  Ferdynandem  ł r a l i  udział  
w  dwukro tnych  łowach w kniejach tamtejszych.

(W ia d o m o śc i bieżące.)  U Jego Kxcelencyi ministra wojny 
F ranka  zaczę ły  się już  t egoroczne  wieczory recepcyjne.

P a t r y a r ch a  M asierenic  p r zed łuży ł  swój pobyt  w Wiedniu 
o ki lka dni.  —  Fra ncu zk i  konzul  p. S t. Claire p rzybył  tu z P e ­
t e r sburga .

Czynności sejm ów  kra jow ych•
Na posiedzeniu sejmu k ra jowego  styryjskiego  z dnia I .  g r u ­

dnia przyję ło  p ro jek t  do ad resu ułożony przez komisyę wysadzoną 
do zbadania sku tków manifestu wrześniowego.  P rzec iwko adresowi  
było siedm g łosów,  mianowicie dwaj  biskupi krajowi ,  Dr.  Raslag,  
Herman ,  lir. Kuenburg ,  L ic h te nye r  i Globocznig.  Za adresem p r z e ­
mawial i  Kaisersfeld,  Rechbauer ,  W a s e r ; przeciwko adresowi zaś  Dr.  
Ras lag,  Herman  i k siążę biskup z Sekau.

Anglia.
Ł o n d y i l ,  30. l is topada.  (R ó żn e  w iadom ości.) Jeźli  nie za j ­

dą ważne a nieprzewidziane wypadki ,  ministrowie nie zbiorą  się na 
r a d ę  przed świętami  Hożego Narodzen ia ,  to j e s t  nie wprzód j ak  
p ie rwszych  dni stycznia.  Pos tanowienie  to powzięto na onegdajszej  
r adz ie  mini st rów.  Czy z tego należy wnos ić ,  że mini steryum już  
u łoży ło  swój p r o g ra m  pol i tyczny ? Mamy powTody u t rzymywać  że 
p r og ram  został  p r zy ję ty  w  zasadzie i że do niego należy t akże  
p r o je k t  bilu reformy.  Wsze lako,  doniosłość projek tu  nie j e s t  j e s z ­
cze  określooĄ i dopiero na r adz ie  gab inetowej ,  k t ó r a  się odbędzie

w s tyczniu p r zed  otwarciem nowego par lamentu,  k tó r e  nastąpi  dnia 
25.  t.  m. p rojek t  r e formy s t anowczo ułożony zostanie.

Po twie rdza  się wiadomość,  ze lord Wodeh ous e  z łoży  urząd 
wicekróla Irlandyi  i zos tanie ambasnnoręm w Wiedniu.

W  okol icznościach dzisiajszych w ybór  to znaczący.  Lord 
W oo d b ou se  j e s t  uczniem lorda Clarcndou i był k i lkakro tn ie  pod­
se kre ta rzem  stanu do sp raw zagranicznych gdy lord C larendon za j ­
mował  urząd naczelnika tego wydziału.  T e r a z  lord Woodhot ise 
opuszcza świetne s t anowisko namiestnika k rólowej  w I r l and i i ,  aby 
zos tać  r ep rezen tan tem przy Cesarzu  aus t ryackim.

L o rd  August  Loftus,  minister  angielski  w Monachium, zastąpi  
lorda N ap ic r  w Berl inie.  To  t akże  nie jest  bez znaczen ia ,  że z tak 
sk romnego  s tanowiska  p rzenoszą go do stolicy w ielkiego mocarstwa.

Mówiąc o Berl inie wypada wspomnieć,  iż w tu te j szych sferach 
minis teryalnych ut rzymują,  że pan Ri smark nie ma już  tyle co da­
wniej  wp ływu na radzie króla Wilhelma.

M orning P ost donosi :  Wiadomości  o t r zymane z Kieł są p r a ­
w d z i w e ,  gd y ż  rzeczywiście  wkró tce  mieć będziemy nowe małżeń­
s two  w naszej  rodzinie królewskiej .  Księżniczka Helena,  t rzecia 
có rk a  k r ó lowej ,  ma lat dziewiętnaśc ie ,  a jej  p rzysz ły  mąż zaczął  
rok t r zydz ies ty  t rzeci .  J e s t  on b ratem księcia Augus tenburga .  któ­
rego  pre tensye  do t ronu sz lezwicko -  hol sz tyńskiego dały powód do 
tylu znwikłań  w os tatnich czasach.  Książe ten mn syna urodzonego 
w r. 1863,  t ak  iż jego b ra t  nie j e s t  domyślnym spadkobiercą  jego 
p raw  dopóki żyje miody dziedzic.  Książe C h r y s t i a n ,  narzeczony 
księżniczki  Heleny angielskiej ,  jest  j a k  jego  b ra t  F r y d e r y k  majorem 
w służbie pruskiej .  Nie mając osobis tego majątku,  osiądzie w An­
glii przy  rodzinie swojej  żony i ten wzgląd zapewne nie mało 
wpłynął  na w ybór  królowej  Wi k to ry i ,  k tó ra niechętnie rozs ta je  sie 
ze swnjemi  córkami .

T e  familijne związki  rodziny k rólewsko  - angielskiej  z domem 
Aiigustenburgskim nie p rzyczyn ią  się jednak do powodzenia kandy­
datu ry  księcia Augustenburga ,  jeśli Aus trya  sp raw ę  j ego opuści.

(D zien n ik i angielskie o reform ie parlam entu .) Dzienniki 
londyńskie zajmują się g łównie  sp rawą  re formy par lamentu i 
Jamnika.  M orning P o st  znajduje iż dał  deputacyi  z Bradfordu 
odpowiedź zaspokojającą,  pon ieważ mówił  tylko o zwłoce  w sp ra­
wie reformy.  Spra wa  więc cala zos taj e in stntii quo. Zdaje 
się iż pa r l ament  zgodz i  się na każdą p r o po zyc yę ,  mającą na 
celu g run to wn e  zbadanie sprawy.  Nie będzie też  sprzeczki  
względem formy, w j akiej  zbadanie to nastąpić mn. Zda je  się iż 
najlepiej byłoby wysadzić komisyę kró lewską ,  k tóraby w p rze dmio ­
cie tym złożyć mogła  obszerną  relacyę.  Zbadan ie  sprawy  wymaga 
zais t e wiele czasu ,  ale o (o nic idzie. Kra j  sie nie zniecierpl iwił  
a idzie tu o r zecz  ważną,  k tó r ą  lekkomyślnie t r ak t o w a ć  nie można.

S ta r  inaczej  pojmuje odpowiedź lorda Russeia.  Dziennik ten 
s ą d z i ,  iż rząd nie zmieni ł  zamiary swe względem r e f o r m y ,  dodać 
zaś możemy że ś r o d e k ,  j aki  rząd p roponować  będz ie ,  znajdzie 
sz cze re  poparcie wszys tk ich przyjació ł  reformy.

T im es  i M orning P o st  donoszą iż upoważnione są do zape­
wnienia,  iż k ró lowa  pa r l ament  osobiście o tworzy ,  ieźli stan zdrowia 
jej na to pozwoli .

F ra n c y  a.
P a r s * ,  I. grudnia.  (P rzyb yc ie  do P a ryża  je n era ła  S ho f- 

field  w osobnej m isy i. —  Konwencya telegraficzna . —  R óżne w ia­
dom ości.) P rz y b y ł  do Pa ryża  amerykański  j e n e r a ł  Shoffield w oso­
bnej misyi od p rezydenta  S tanów z jednoczonych.  Zdaje się iż mi- 
sya ta do tyczę spraw chilijskiej i mexykańskiej ,  Sądzą  w ogóle że 
przybyc ie  do Francy i  specyalnego wysłannika amerykańsk iego  nie 
j e s t  bez pewnego znaczenia.  Być może iż p rezyden t  Johnson przed 
zebran iem się kongresu S tanów z jednoczonych pragnie załatwić 
sp rawę  okupacyi  Mcxyku z Cesarzem Napoleonem.

Moni tor  ogłosi ł  kouwencyę telegraf iczną międzynarodową,  za ­
w ar tą  między Francyą ,  Austrya, '  W . Księztwem Badeńskiem,  Bawa- 
ryą,  Belgią,  Danią,  Hiszpanią,  Grecyą,  Hamburgiem,  Włochami ,  Ho- 
landya,  Por tuga l i a ,  Bosyą,  Prusami ,  Saxonią,  S zw ec yą  i Norwegią,  
Szwajca ryą,  T ur c yą  i Wi r t emberg iem.

Dzienniki  ogłosi ły odpowiedź j a k ą  dał  pan Drouiu dc LbuyS 
prezesowi  izby handlowej  p a r y z k i e j , k tó ra  udała się do rządu 
z p rzedstawien iem szkód j ak ie blokada por tów chi l i jskich zrządza 
handlowi  f rancuzkiemu u  ogóle, a mianowicie handlowi  i p rzem y­
słowi p a r yz k ie mu ,  k tó ry  wyrobów paryzkich  za znaczne sumy co­
rocznie  do Chili exportuje.  Odpowiedź ministra opiewa j a k  nas tępu je :

„P an ie !  Odebrałem pismo k tórem mię pod dniem 24.  l istopada 
zaszczyc i ł eś  w sprawie chilijskiej.  S łusznie  przypuśc i ł e ś  iż rząd 
cesa r sk i  w każdym stanie r zeczy  za jmować  się będzie interesami 
o k tórych  w piśmie swem mówić raczysz .  Rząd  cesa rsk i  dowiedział 
się z szcze rem ubolewaniem o ze rwaniu s tosunków dyplomatycznych 
między Hiszpanią a Chili,  i o wybuchu k r ok ó w  nieprzyjacielskich- 
Nie móg ł  niestety zapobiedz zawikłaniom,  ale s t a ra ł  się wszelkiem* 
środkami  o z ł agodzen ie  złych skutków,  jakie zt ąd  dla handlu ze ­
wnę trznego  wynikać inuszą. Rząd więc cesa rski  uczyni ł  k ro k i  aże­
by obu s t ronom wojnę toczącym przypomnieć  uszanowanie pra"'  
mocars tw  neutralnych,  i ścisłe p rze s t r zeg ać  będzie ażeby żadne na­
ruszenie p raw  międzynarodowych nie powiększyło s t rat ,  na jakie 
int eresa handlu narażone są.

Moni tor  donosi,  iż Po r t a  otomańska wyznaczyła  Księciu s e r b ­
skiemu te rmin t rzech le tn i  do zapłacenia 9 mil ionów plast rów,  które 
się należą rodzinom tureckim z Be lgradu  wydalonym.

i
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I t z y u i .  29. grudnia.  (R ozbójnicy w państw ie pupiezkiem .) 
Rozbójnicy zagęści l i  się t e ra z  w pańs twie  papiezkiein w sposób za ­
s t r asza jący.  Pod San L o ren zo  pojawiła się wczora j  kupa za b ie ra ­
jąca się do ataku na wojsko papiezkie.  Sciągniono na p rędce k o ­
lumny r u c h o m e , co rozbó jn ików zmusi ło do odwrotu.  Bandy An- 
d reos tego i Fnsco opuściły zupełnie t e ry to ryum papiezkie.  W oko­
l icach Yiterbn n iebezpieczeństwo  wzmaga  sie co raz  bardziej .  R o z­
bójnicy schwytal i  niejakiego Antoniego Vałentini ,  mieszczanina z Yi­
terbo i Z a d aj a za niego 6000  szkudów okupu.

Dla zachęcenia poddanych papiezkich do s łużby wojskowej  
rozporządzen ie  ministra wojny przyznaje  każdemu rek ru to w i  zacią ­
gającemu się do wojska papiezkiego 10 szkudów na rękę,  prócz 
ł 0  szkudów k tó re  rodzicom j e g o  wypłacone być maja.  Po cz te ro ­
letniej zaś s łużbie żołnierz  j e szcze  raz  10 szkudów tytułem wyn a­
grodzenia  dostać ma.

K róles tw o  Po lsk ie
u  n r s z . a w a , 3.  grudnia.  ( Z o n y  rekru tów .) D zień. W a rsz . 

donosi i Na skutek  przedstawien ia  dyrek to ra  g łównego  p rczydują-  
cego w komisy! r ządowej  spraw wewnęt rznych i duchownych,  N a ­
miestnik Kró les twa pod d. 27.  października (3 .  l i s topada)  r. h. 
wydał  d e c y z j ę : 1)  ażeby  żonom rekr u tów,  k tó r eby  pragnęły" udać 
się o własnym koszcie za ra z  za mężami swymi,  nie wzbraniano 
lego,  z zas t r zeżen iem wszakże ,  że maja iść nie z par lyą  r ek r u tó w,  
a osobno,  tudz ież  że nie o t r zymają żadnego wsparcia na za gospo­
darowanie się,  ani s t r awnego ,  ani t eż  kosz tów na opłacenie fur­
manki lub kolei że laznej ,  — tylko będą  mieć udzielona sobie kar l ę ,  
jako są żonami rek r u tó w,  udającemi się na własnym koszcie do 
mężów swoicl),  bez żadnego  wsparc ia  z funduszów ska rbowych 
Kró les twa ;  2 )  ażeby żony rek r u tów,  p ragnące  lulać się do mężów 
twoich na koszcie ska rbowym,  były wyprawiane nie pierwej ,  j ak  
Po odebraniu od właściwe j  w ła dz y  wojskowej  wezwania o tern;  3 )  
aźeby żonom rekru tów,  wyprawianym kosz tem ska rbu,  udzielane 
Ryły, pod ług  i s tniejącego dotąd porządku ,  to j es t ,  przez zawiadowcę  
zbornego punktu w W a rs za wi e ,  albo p rze z  właściwego komendanta  
miasta gubernialnego.  obok sznurowej  książki i ma rsz ru ty ,  p o t r ze ­
bne fundusze :  a )  na najem na zwyczajne j  drodze na etapach,  fur ­
manek do g ran icy  Kró les twa  albo do najbliższej  s tacy i kolei że la z ­
nej, j eżel i  kolej znajduje się na drodze etapowej ,  l icząc po 2 kop.  
za wior s tę  od j ednokonnej  podwoiły dla jednej ,  dwóch lub t r zech  
Żon, albo dla tyluż dzieci,  t udz ież  na podróż koleją żelazna do g r a ­
nicy Kró les twa ,  podług- ceny oznaczonej  ta ry fą  dla ostatniej  klasy ; 
bj na żywność ,  podług cen,  co roczn ie  za twie rdzanych  p rzez r adę 
adminis t racyjną na ulepszoną s t r aw ę  dla p rzechodnich  komend woj­
skowych,  żonom i dzieciom obojej płci s t a rszym nad lat 7, w ca ł ­
kowi te ’, a dzieciom niżej  7  la t  mającym, w połowniczcj  ilości,  r a ­
chując ua cały p rzec iąg  czasu znajdowania się podług- ma rsz ru ty  
w d rodze  z miejsca wyprawienia aż do miejsca przeznaczen ia ,  t. j. 
do miejsca pobytu męża,  do k tó rego  żona udaje s i ę ;  c )  na p ierw ­
sze zagospodarowanie  się żonom po rub.  sr.  15 dla każde dziecko 
Po rub.  sr .  3 kop.  7 5 ;  4 )  ażeby władzom wojskowym polecone 
Ryło, po przybyciu na miejsce żon rekrutów1 i po wypłaceniu im 
Należności,  wydane tymże od władzy cywilnej  Kró les twa książki  
s*nurowe,  o raz  ka r t y  d rożne  w razie odbywania  podró ży  drogą 
a'vyczajną,  kwi ty dyrekcyi  kolei żelaznych z opłaconej  za p rze jazd  
do g ran icy  Kró les twa  należności  i mogące pozos tać  wreszcie pie­
niądze zwracane były tej władzy,  k t ó r a  j e  wydała .

Rosya.
( N i  ektóre w iadom ości ze spraw ozdania  m inistra spraw  

Wewnętrznych za latu 1 8 6 1 , 1 8 6 2  i 1 8 6 3 ) ,  S iew . P oczt, p i ­
sze:  Dnia 11.  maja 1863 r.  najwyżej  posłano wionę zostały  zasady 
sądzenia rokoszan,  z podzieleniem tychże pod ług  ich winy na 5 
kategoryi ,  i ustopniowaniem kar ,  od k a r y  śmierci  do zesłania w d r o ­
dze administ racyjnej .  P rzy obszernej  p rzes t r zeni  kraju zaję tego 
• 'okoszem,-l iczba a resz towanych osób szybko wzros ła ,  t ak,  że ko- 
"fisye są dow o-wojskowe  mogły na miejscu sądzić tylko g łównych 
Przestępców- p ie rwszych  dwóch kalegoryj ,  a r esz ta  odsyłani  byli 
' v głąb ce sa r s twa .  W  m. Wł odz imie rzu  ustanowiona zos ta ł a  ko-  
ndsya są dow o- w ojs ko w a  dla sądzenia tych z wysłanych z Króle -  
sł " a  Pol skiego i zachodniego k ra ju  osób, k tó r e  z powodu ważniej -  
szych swych p rz e s t ęp s tw  ulegały pozbawieniu praw stanu.  W  celu 
dokład nego segregowania  osób odsyłanych do cesa rs twa ,  n a j w y ż­
szym ro zk a ze m  z d. 1. s ierpnia 1863  r. polecono było odstawiać 
lcR naprzód do Ps kowa ,  Moskwy i Charkowa ,  gdz ie  wynajęto i 
P rzygotowano dla pomieszczenia aresztowanych domy prywatne  lub 
f a r b o w e ,  w Pskowie na 2000  osób,  w  Moskwie na 4000,  a w C h a r ­
kowie na 300 .  Z  tych miejsc mini sters two p rzeznacza  a re sz towa-  
^ych, pod ług stopnia udziału ich w rokoszu  i podług kategoryi  do 
Jakiej zal iczeni  zostal i  p rzez miejscową w ład zę :  1 )  na osadzenie 
|Ja g r un t ac h  s k a r b o w y c h ;  2 )  na mieszkanie pod dozorem p o l i c y i ; 

)  do ro t  a r e sz ta n c k i c h ; 4 )  do ro bó t  publ icznych;  i 5 )  na ode-  
do in. Włod z im ie rz a  pod sąd.  Osoby p ie rwszej  kategoryi  

2 Począ tku odsyłane były,  podług wskazania mini s t r a  dóbr  r ządo-  
'vJ,ch, do g u b e r n i i : a s t rahańskiej ,  orenburgskie j  i s a m a r s k ie j ; lecz 
® Powodu b raku lam wolnych g r un t ów  dla osadzenia całej  masy de-  
P°r towanych,  na skutek najwyżej  za twierdzonego 5.  marca 1864

rok u  postanowienia komitetu  zachodniego,  p rzeznaczone zostały gu­
b e r n i e : tomska,  tobolska,  jenisiejska,  obwody j aku ck i  i tu ruchański ,  
t udz ież  gub er n i e :  archangielska ,  wo łogodzka i ołoniecka.  Dla wy­
bran ia  w tych miejscowościach dogodnych g r un tów i do pomocy 
w osiedlaniu,  delegowani zostal i  z mini sters twa sp r a w  wewn ę t rz nyc h  
9  urzędników- , a najwyżej za twierdzonem postanowieniem komisyi  
złożonej  z członków właśc iwych  władz,  określone zos ta ły  s t a n o w ­
cze zasady  sposobu osiedlania tak osób familijnych, jako też  niefa- 
mili jnych,  oraz opiekowania się nielelniemi,  starcami i ehoremi.  Pod 
wzg lędem odsyłania osób ulegających oddaniu do rot aresztanckich , 
zaszły bardzo  ważne t rudnośc i  7. powodu b raku  miejsca w tych r o ­
t ach,  u rządzonych  tylko na 62 0 0  ludzi i obsadzonych przestępcami '  
rosyjskiego pochodzenia.  Dla usunięcia tej p rzeszkody ,  mini ster  
sp raw wewnę t rznych  wyjednał  za poś redn ic twem komitetu mini­
s t rów na jwyż szą  decyzyę na przeniesienie 7. rot a resztanckich p e ­
wnej l iczby Rosyan do Sybery i ,  a n iek tó rych do budowy d r ó g  
w noworosyj skim kraju.  Następnie ,  ro ty  a r e s z l a n c k i e , obsadzone 
prawie w połowie przez rokoszanów- polskich,  p rze sz ły  z pod g ł ó ­
wnej dyrekcyi  komunikacj i  pod z a r zą d  mini s te rs twa sp raw w e -  

| wnęt rznycb ,  przyczcm wydane były oddzielne przepi sy  względem 
u t rzymywania  w tychże ro koszan  polskich,  a nadzór  pornczono  z o ­
stającemu p rzy  ministrze wojny j e ne r a ł - l e j lnan towi  Siii iolnikowowi.  
Ludzi  należących do 4ej  kategoryi  niepodobna było użyć podług  
p rzeznaczen ia ,  z powodu odmówienia p rzez  wszystkie u ladze p r z y ­
jęcia ich do ro bó t ;  a za tem dla przydzielenia ich do j a k ie jko l ­
wiek p racy i ustanowienia należnego nad nimi nadzoru,  zaszła p o ­
t r zeb a  za trzymania ich p rz y  rotach a resz tanck ich  pzd szc/ .ególnemi 
lżejszemi warunkami.  Co się tycze  osób oddwanych  czasowo pod  
dozór po licyjny , obok uznanej  n iedokładności  t akowego  nadzoru,  
mini ster  sp r aw  wew nę t rzn ych  uczynił  w marcu 1863 r ,  do komi ­
t e tu min i s t r ów  wniosek,  że  rozsyłanie  po calem cesa rs twie  ludzi ,  
lubo nicmających s t o s u n k ó w ,  ale wyzna jących  p rawie j e dna kow ą  
wiarę pol i tyczną,  równa łoby  się propagandzie ,  j a kb y  szerzonej  ze 
s t rony  rządu w miejscowościach,  k tó re  dotąd były obcemi dla niej, 
i żc nieoględne nadsyłanie osób polskiego pochodzenia do tych  miej ­
scowości ,  gdz ie  odsyłani  bywają  Rosyanie ,  u ła twia  sposobność  do 
zawieran ia  między nimi s tosunków,  j ą k a l ib y  bez tego nie było.  N a  
skutek tego  w niosku  zapadło w k w i e t n n  1863 r. pos tanowienie k o ­
mitetu mini st rów,  w k tó rem wskazane  zos ta ły  dla osób z  z a c h o ­
dniego k r a j u ,  znanych ze szkod l iwych  dążności  po l i t yc z n y ch ,

! miejsca w 14 guberniach ,  a dla pochodzących  z innych guberni i  
w 4ch,  przyczenj  wydano szczegó lne p rzep isy  względem nadzoru 
nad lemi osobami,  delegowano w ojskowych niższych stopni  w  pomoc 
policyi  tych miast,  k tó r e  p r zeznaczone  zos ta ły  dla p o b j tu  de por to ­
wanych,  i przepisane zos ta ły  oddzielne i n s t ru k c je  policyi i nacze l ­
nikom guberni i .  Nadto,  mini s t ers two  zwr óc iwszy  szczegó lną uwagę  
władz  gubernia lnyeh na pot rzebę zabezpieczenia od ucieczki  obwi­
nionych o p r ze s tęps twa  pol i tyczne i od szerzen ia  szkod l iwych  p o ­
jęć,  dodatkow-o do wspomnioneg-o polecenia najwyższego,  z a k o m u ­
nikowało guberna to rom szczególne w tej mie rze  wskazan ia .  W  myśl  
najwyżej  za twie rdzonego  postanowienia  komitetu zachodniego ,  z d. 
5. marca 1864,  zawiadomiono głów nych naczelników- Kró les twa  P o l ­
skiego i zachodn ich  guberni i  , że obok t rudności  zachodzących  
w’ rozciągnieniu nadzoru  pol icyjnego nad osobami,  czasowo wywie-  
zioneini z Królestw a Polskiego i k r a ju  zachodniego,  ś r o de k  t en  b ę ­
dzie ?. astosowauy o ile można w rza dk ic h  wypadkach ,  w- r az ie  k o ­
niecznej po t rzeby.

Ameryka.
Z Jamaiki  ciągle j e szcze  dochodzą opisy okr uc ieńs tw,  pope ł ­

nionych na Murzynach z powodu buntu.  L iczbę ukaranych  śmiercią  
na tysiące możnaby l iczyć.  Dnia 31.  paźdz ie rn ika  s t r acono  w d y ­
s trykcie Moran t -Ba y  1050  bun towników.  Ja m a ica  S ta n d a rd  p o ­
daje z tego miejsca korespondeneye właśc iwym napisaną s ty lem:  
„Nie będzie to może czytelnikom całkiem obojętne dowiedzieć się,  
ae przeszło 1050 buntowników w parafii  St .  T hom as  in tlie East  po w ie ­
szono lub rozs t r ze lano i je st  p rawdopodobnem,  że przed zwinięciem 
rozmaitych sądów wojennych p rzesz ło  2000  poniosą śmierć z a  usi ło­
wanie wytępienia rasy białej i mieszanej .  Więcej  j e sz c z e  tych 
nieszczęśl iwych w innych miejscach zginęło rozmaitą śmiercią .  
Wielu buntowników z żonami i dziećmi  kryje się po lasach.  Kreole 
wyszukują ich i mordują zajadle. Osady nad rzeką N ut t s  popalili  i 
zniszczyli  do szczętu.  I tapor t  u rzędowy porucznika Aldcoek do j e ­
nerała Nel son datowany dnia 25.  paździe rn ika z Mor an t  Bay opiewa:  
Dnia 23go  udałem się z 30 ludźmi do Diickenficld i z rewidowałem 
kilka wsi.  Spal i łem 7  domów,  ale nigdzie nie zna lazłem buntowni ­
ków. Uważam ten d y s t r y k t  j ako  uspokojony.  Gdym w ra ca ł  wieczo­
rem do Golden Grove,  Kreolc przysłal i  6 7 jeńców.  Z wieloma z r o ­
biłem k r ó tk i  proces,  ale skoro  się zroierzebło by łem już  zmęczony.  
Dnia 24go z rana  udałem się do Morant  Bay,  rozkazawszy  4 bu n t o ­
wników ukarać  cieleśnie a  6  powiesić.  Az do L c i th  Hall n ikogo nie 
spo tkałem na d r odz e ;  t am zastałem kilku j e ńc ów ,  k tórych kazałem 
ukarać  cieleśnie i  uda łem się do J o hn s t ow n i Be ck fo rd ;  w  John-  
s town spali łem 4 domy, w- Bcckf°n * ^  * świątynię .  P rzyby l i śmy tak 
nagle, że buntovvnicy nie mieli czasu uciekać.  T rz y s t u  schroni ło  się 
do wąwozu,  ale w  gęs twinie nie mogl i śmy ich traf iać.£c

Sądy  wojenne postępują ® niemniejszem okrucieństwem.  Co 
pięć minut widać eskor ty  p rowadzące  murzynów na szubienicę.  
S łychać ,  że z buntowników pod sąd oddanych tylko 3 uwolniono 
od k a r y  śmierci .

I
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Z mogił ,  w których pogrzebiono powieszonych,  wydobywają 
się niezdrowe wyziewy i rozchodzą się po całem mieście.

i r i l l U K a .
(P o ża ry . )  W I w a n ó w e e  w powiecie Skałaekim dn. 23. z. m. spalił 

• ię  budynek dworski przezeaczony na mieszkanie dla służby. Szkoda wynosi 
60  asłr Pięcioletni chłopiec poniósł śmierć w płomieniach. Przyczyna pożaru 
nie j e s t  wiadoma.

W  B e  n i o w i e  w powiecie B oryn:a w nocy z 26. na  27. z. m. spaliło 
s ię  7  domów włościańskich z budynkami gospodarskiemi i zapasami zboża. 
Przy czy n a  pożaru  nie je s t  wiadoma.

'V O b r o s z y n i e  w powiecie Gródeckim dn. 29. z. m. spaliły się trzy 
stodoły w łościańskie ,  S stajni,  spichlerz i dom mieszkalny z zapasami zboża. 
Szkoda wynosi około 900 zlr.  Ogień miał powstać przez  nieostrożność.

(N ieszczęsne  wypadki.)  W Wolicy w powiecie Grzymałowskim dn, 19. 
z. m. dziecko czteroletnie bawiąc się siarnikami zapaliło na sobie odzienie i 
poparzyło się  tak mocno, że w skutek tego umarło nazaju trz .

Włościanin Iwan T a r a s  z Ropnego w powiecie Rożniatowskim, ścinając 
d rzewo dn. 30. z. m. w lasach popieleekich w powiecie DrohohycUm, p rzygnie ­
ciony drzewem upadającem, poniósł śmierć.

(Mapa s t e ( u Kirgizów, obwodów orenburgsk ich  i syberyjskich k irg i/ów , 
semipałatyńskiego i tu rk icslańskiego,  sporządzona przez  pułkownika Po ł to rac -  
kiego i podpułkownika sztabu jeneralnego Ilina),  obejmująca całą p rzes t rzeń  
środkowej Azyi, od morza Kaspijskiego do Chin, a od g ran ic  Afganistanu i 
Persyi  do Syfceryi. Tym sposobem mapa ta obejmuje oprócz właściwego stepu 
kirg izćw , w s z j s t i i e  chaństwa środkowej Azyi (Cliiwe, B ucharę  i Kokan),  po­
siadłości niepodległych T urkomanów, Małą Bucharę  (K aszgar  czyli T urk ies tan  
chiński)  i część  kra ju  Ilijskiego, tudzież cześć orenburgskiej  i tobolskiej g u ­
berni! i ca łą  prawie  gubernię  tomską. Za materyały do lej mapy służyły:  
szczegółowe plany stepów Kirgizów, znajdujące się w zarządach  syberyjskim i 
orenburgskim, ostatnie pomiary, mapy Zacharowa i Szlagenwe jta, p race  Chany- 
kowa i mapa z podróży W am bery.  'V obecnej chwili , kiedy środkowa Azya 
zajmuje powszechną uwagę, można się  spodziewać, że nowo wydana mapa, po­
mimo niedokładności,  jak ie  w niej być mogą, w braku  lepszych przewodników, 
może zaspo ić ciekawość publiczną. Bardzo przystępna cena tej mapy (80 
kop. na miejscu, a 1 rub . z przesy łką)  daje możność każdemu, przy  czytaniu 
g aze t  lub pism traktu jących o Azyi środkowej, rozpoznawania  dróg i kra jów 
k tórych położenie było dotąd n ieznane dla większej części  publiczności.

( io s p o d a r s tw o ,  p rz e m y s ł h a n d e l .
Ceny p rzec ię tne  cz te rech  g łównych  ga tunków zboża i innych 

a r ty k u łó w  w II. połowie z. i i i . były następujące na t a rgach  w mias tach:
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zr. cen. zr. | cen. zr. cen. zr. cen. zr. cen. zr. cen.
walutą austryacką

Mec pszenicy . . . 3 30 3 32 3 50 3 6 0 4 . 4 50
y) ż y t a 2 70 2 85 2 50 2 50 2 60 3
n jęczmienia . 1 80 2 20 2 * 1 80 1 75 2 50
5) owsa . . . 1 10 1 30 1 20 1 • 1 5 1 20

hreczki . . 3 2 55 2 50 3 # 0
** 60 4 ♦

5) kukurudzy . , 3 15 3 50 , ♦ 2 85 3 ♦
Yl ziemniaków' . 1 1 5 75 1 * 1 4 ♦ 90

Cetnar siana . «. . 1 40 1 15 1 . i ♦ 1 ♦ 1 40
m

w e ł n y  . . . . •V . 4 • 4 4

i i nasienia koniczu # 4 # * 4 ✓ ♦ ♦ ♦
Sa g drzewa twardego 7 # 7 50 4 50 4 20 3 75 3 10

miękkiego 6 * 0 50 3 . 3 . 2 75 2
Funt mięsa wołowego ♦ 8 ♦ 8 • 8 * G * 8 . 10
Mas okowity . . . * 40 4 40 4 4 . 4 49 .

( K oncesya na kolej że la zn a .)  Dziennik B ukow ina  donosi ,  że 
mini steryum handlu udziel i ło właścicielowi dóbr ,  Michałowi Popowi ­
czowi,  pozwolenie rozpoczęc ia  p rac  p rzygo towawczych  pod budowę 
kolei  żelaznej  z Czern iowiec do Dnies tru pod Zaleszczykami.  Linia 
ta  będzie p rzed łużen iem pro jek towanej  przez  tegoż kolei  łączącej ,  
k tó r a  pod Pal t inosa wychodz ić ma z linii głównej  p rowadzące j  
z  W ę g ie r  od kolei  cisańskiej  p r zez  Szige th do g ran icy  moł ­
dawskiej .

Ostatnia poczta.
P e s z t ,  4. grudnia.  J a k  donosi  L lo yd , będzie t awe rn ik  S en -  

nyey  p rezyden tem izby wyższej .  W  St ,  Andre  przysz ło  p rzy  wybo­
r a c h  do k r wa w eg o  starc ia ,  p rzyc zem dwoje ludzi zabi to a 14 r a ­
niono.

P e s z t ,  4.  grudnia.  P o litika i H etilap  kończy a r t yku ł  wstępny 
dzisiejszego numeru swego temi s ł o w y :  „Jeźl i  wszystk ie  k raje i
p rowineye uporządku ją  j a k  naj lepiej  własne sprawy ,  nie ro zsz e rz ą  
sweg o  zakresu p raw a  kosz tem sąsiada,  i w organizacyi  swojej  będą 
dążyć do jak największej  doskonałości ,  natenczas przyjdz ie  poje­
dnanie z ła twością do skutku.

B e r l i n ,  4. grudnia.  N ordd. Al/g. Z lg . zap rzecza  wiadomości 
podanej  w Memor. diplomutigue , j akob y  hrabia Bi smark  polecił 
p r ezyden towi  pruskiego banku,  zagroz ić  podwyższen iem dyskonta,  
j eź l iby  znakomici  bankie rzy pruscy brali  udział  w pożyczce aus t ry-  
ackięj .  P re zy de n t  ministrów nie ma żadnego wpływu na pieniężne 
operacye b a n k u . —  Ze s t rony świadomej  r zeczy oświadczono,  że po­
dany w londyńskim Globe plan względem przeprowadzen ia  aneksyi 
Ks ię s tw ,  k tó r y  hrabia Bismark miał p rzed łożyć  Królowi w memo- 
ryale,  jest  zmyślony.

M a d r y t ,  4. grudnia.  Skutkiem wystąpienia g łównych m o ­
ca r s tw  w sp rawie chili jskiej polecono admirałowi  Pare j i  w nowych 
ins t rukcyach ,  ażeby uwzględniał  ile możności  neut ra lnych.

S z t o k h o l m ,  4. grudnia.  S tany mieszczański  i włośc iań­
ski przyję ły  ustawę względem re fo rmy przez  ak iama cye ;  panowie 
debatują od rana,  a duchowieństwo rozpoczyna właśnie de batę.  
Umys ły  są nieco wzburzone .

B u k a r e s z t ,  3.  grudnia.  Rząd zakazał  w kilku d y s t r y k t a c h  
Mołdawii  wywóz zboza dla zagraża jącego  głodu,  i przyzwol i ł  milion 
p ias t rów na wsparcie cierpiących niedostatek.  —  Ministrowi wojny 
zos ta ł  znowu p rzyzwolony  k redy t  nadzwyczajny  na milion p i a s t r ó w

Przyjechal i do Lwowa.
Dnia 5. grudnia.

Hotel G eorge :  PP .  l i r .  Gołurhowski Artur,  z Losiaeza,  — Hr. Zamoj­
ski Szcz. ,  z Wysocka. — A rcz jńsk i  Hip., z Gródka. — L as tow ieek i  Antoni, 
7, Lipnik. — Szymanowski Maur., z Słociny.

Hotel e u rope jsk i :  Hr. Sołtyk Marceli,  z W arszaw y. -  Br. G o s t k o w s k i  
Antoni, z Czyżowic.

Hotel L an g a :  Hoppon Mar., z Kozłowa.
Hotel ang ie lsk i :  Janowski Z jg . ,  z Firlejówki.
Pod białego konia:  Papara  J u t ,  z Dolnicza.

Wyjechali  ze Lwowa.
Dnia 5. grudnia.

PP .  Kahtowski Ant., c. k. przeł.  ohw., do Żółkwi.  — Rancli Otto, ces- 
ros. pułkownik, do Odessy. — Hr. Lanckoroński Teod.. do T artakow a.  -7 
Czajkowski Adolf, do Bobrki. — Czekoński Leon, do Czortkowa. — D y l e w s k i  
Mar.,  do Rolowa. — Jakubowicz Ant , do Koczurmina. — Polański Teod.,  do 
Rudn k. — Skólśki Miecz., do Worwoliriiec.

T  K  A  T

D ziś  (p rzeds taw,  pol skie . )  „ P a z io w ie  K r ó lo w e j  Mary­
sieńki". opere tka  komiczna w 2 aktach.  P r z e d  śniR* 
daniem  % obrazek  w 1 akcie.

Ju tro  (p rzeds taw,  niein.) „Der V e ilc ł ien s tra u ss“, komedy8
w  1 a k c ie
w 1 akc ie :

, I ) c s  H T r i s e u r s  l e t z t e s  S t i i i i d l e i n " ,  s c e n a  

, „ L i s t  u n d  P f l e g m a S  wodwil  w 1 akcie- 
Pan E dward  Paulmnnn z K ra ko w a  j ako  gość.  P rz y tem  p ierw ­
szy  koncert pana Augusta Sleglicha  i jego syna Pawła 
z Wroc ławia  na pię tnas tu rozmaitych harmonikach.

Spostrzeżen ia  m ete or o lo g iczne  we Lwowie.
Dnia 5 . grudnia  1 8 6 5 .

Pora

B arom etr  
w mierze 
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wadzony do 
0S fteaum.
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według
Reaum.

S tan  po­
wietrza  
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tnego

K ierunek i siła 

w ia tru

Stan

atmosfery

-**

7. god. z rana  
2. god. po poł. 
tO.god.wiecz.

325!5'.
325.43
325.90
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-4- 4 8  
-t- 3.5

90.9 
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K u r s L w o w s k i .

Dnia 5 grudnia

Dukat h o l e n d e r s k i ......................................
Dukat cesarsk i  . . . . . . . . . .
Półimperyał zł. r o s y j s k i ........................
Ru bel s reb rn y  rosyjski . . . .

„ papierowy r o s y j s k i ........................
T a la r  p r u s k i .................................
Polski kurant i pięciozłotówka ■ . 
Galicyj. listy zas tawne w. a. za 100 zł. 1 

„ „ „ iij. k. za 100 zł. 1
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne >
5 % Pożyczka n a r o d o w a ......................i
A kcyega l .  kol. żelaz. Karolo Ludwika ’

gotówką [ to w a rem ^-
zł. 1 c. J zł. 1 S >
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Telegrafowany kurs wied eńsk i .
Dnia 5 grudnia.

t>% M e t a l i k i ...................................
ó% pożyczka narodowa . . 
Losy z 1860 roku . . . ■
Akcye banku wiedeńskiego ■

„ „ kredytowego
Londyn, 10 funtów szterłingów
S r e b r o ......................................
Dukat pojedyńczy . .

Odpowiedzialny Redaktor A d o l f  f t u d y ń s k i . Z  c. k. galic. drukarni r z ą d o w e j .


